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  З Eвангелля св. Мацвея
  ЕPan Jezus opowiedział uczniom tę przypowieść: "Pewien człowiek, który mając się udać w
podróż, przywołał swoje sługi i przekazał im swój majątek. Jednemu dał pięć talentów,
drugiemu dwa, trzeciemu jeden, każdemu według jego zdolności, i odjechał. Zaraz ten, który
otrzymał pięć talentów, poszedł, puścił je w obrót i zyskał drugie pięć. Tak samo i ten, który dwa
otrzymał; on również zyskał drugie dwa. Ten zaś, który otrzymał jeden, poszedł i rozkopawszy
ziemię, ukrył pieniądze swego pana.
      Po dłuższym czasie powrócił pan owych sług i zaczął rozliczać się z nimi. Wówczas
przyszedł ten, który otrzymał pięć talentów. Przyniósł drugie pięć i rzekł: Panie, przekazałeś mi
pięć talentów, oto drugie pięć talentów zyskałem. Rzekł mu pan: Dobrze, sługo dobry i wierny!
Byłeś wierny w rzeczach niewielu, nad wieloma cię postawię: wejdź do radości twego pana! 
   Przyszedł również i ten, który otrzymał dwa talenty, mówiąc: Panie, przekazałeś mi dwa
talenty, oto drugie dwa talenty zyskałem. Rzekł mu pan: Dobrze, sługo dobry i wierny! Byłeś
wierny w rzeczach niewielu, nad wieloma cię postawię: wejdź do radości twego pana!
    Przyszedł i ten, który otrzymał jeden talent, i rzekł: Panie, wiedziałem, żeś jest człowiek
twardy: chcesz żąć tam, gdzie nie posiałeś, i zbierać tam, gdzieś nie rozsypał. Bojąc się więc,
poszedłem i ukryłem twój talent w ziemi. Oto masz swoją własność!" †  

Мt 25, 14-30

        

  Strach - złym doradcą
   Gdzie tkwi problem nieszczęsnego sługi, który został surowo potraktowany? Odpowiedź daje
on sam: bał się swego pana. Ten strach zablokował możliwość współpracy i pomnażania
talentów. Nie był gotowy do podejmowania ryzyka, związanego z talentami. A może obawiał się
samych talentów i nie wiedział, jak inaczej z nimi postąpić.
    Otrzymaliśmy wiele, a dokładniej wszystko, co potrzebne, aby posiąść królestwo niebieskie.
Bóg oczekuje od nas zaufania, rozmachu w korzystaniu z Jego darów i odwagi do pomnażania
ich.  
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